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GAZETA POZNANSKA. 
Nro. 21. 

w Sobotę dnia 1% Marca Roku 1814. 
Ly 

(0% OBWIESKZENIB | 
"RADA NAYWYZŻSZA TYMCZASOWA mieć: 

: ".., Xięstwa Warszawskiego... s 
Z powodów w uchwale swey pod datą 27. Stycznia r. b wyrażonych, pestanowiła i stanowi: + 

Artykuł 1. Zawieszenie exekucyi podatków do 1. Czerwca r, z, zaległych, uchwałą z dnia 27. 
Stycznia r, b. w piswach publicznych ogłoszone, przedłuża cię do t, Maja r. b, 

x Artykuł 2, Wykonanie powyższego postanowienia, Rada Naywyższa Dyryguiącyfa Ministe- 
rium Spraw Wewnętrznych i Skarbu poleca, którzy stésowne do Władz podległych wydadzą w tey \ 
mierze dyspozycye, a nadto toż postanowienie dla wiadomości pubłiczney. w gazetach umieścić rozkażą. < 

* Działo się w Warszawie, na Sessyi dnia 25. Lutego 1814. - > E 

, = podpisano : (|, IRE LUBEGKI. s 
Zgodno z oryginałem: LT. Dobrzycki. 

Prefekt Departamentu Poznańskiego. ; > 7 
— W skutku odezwy JW. Obłastnego Naczelnika Departamentu, zafundowaney wa~poleceniti 

' JW. Generał - Gubernatora Xięstwa Warszawskiego ,. załeciłem WW. Podprefektom, aby siał as 
żolni 24 2 w Powiecie iego bywszych Oficerów Połskich”wszełkiey rangi, wyigwszy Podoficerów 1 

do bk ch EE son IEE i Biórze JW. Obłastnego Natzeleike p Re 'cełem złożenia zarę- 
czenia: że spokoynie w demach swych zamieszkiwać będą, i niepodniosą broni przeciw Nayiaśniey- 
szemu Imperatorowi Wszech Rossyi i Jego Sprzymierzeńcóm. — Od takowego stawienia się, uwolnieni _ 

tylko ci Oficerowie, krórzy iuż raz w Biórze JW, Obłastnego Naczelnika zaręczenia te, podpisali. — 
Ibo prawie eget! Oficerowie „uw JWW. Generałów Głóyno - kommenderulących złożyli podobne 
zaręczenia, to ich iednak od uczynienia zadosyć ninieyszemu obowiązkowi nieuwalnia. O czóm przez 
Gazety, stosownie do życzenia JW. Obłastnego Naczelnika , wszystkich bywszych Oficerów Polskich, 

, awiadomiam, Poznan dnia 1. Marca r. 1814, 
| podpisane: * SO PONINSEL 
ZE Za Sekretarza Generalnego, J. Lekszycki.. 

Prefekt, Departamentu Poznańskiego.  - A 
Uwiadomia Publiczność, ig ogrod Po-Jezuickim zwany , przy tuteyszym zamku Prefekturalnym 

ytuowany, w roku biezjcym przez licytaeya więcćy ofiaruiącemu , w roczną lub w trzechłetnią dzie- 
rżawę, wypusczony będzie, a to na terminach: 8, 11, i 15, miesiąca Marca r. b, w Biórze Prefektu- 
sainem, zrana o godzinie Totey przed W. Salkowskim, Kommissarzem Assessorem, w zastępstwie 
Radzcy Prefektury odbydź się maiących. — O warunkach licytacyi, Kancellarya Prefekturalna, 
każdego zainformuie. Maigcy więc ochotę do zadzierżawienia rzeczonego ogrodu, zechcą stawić się 

!* w eznaczonych terminach, z których ostatni iest zawitym. 
Poznań dnia 19. Lutego 1814. | 22 

Seo wee ee —d BONERS BL 
Za Sekretarza Generalnego, J. Lekszycki. 
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= OSTRZEŻENIE. 
Prefekt Departamenty Bóz nanskiego. Gdy pomimo wyszte z strony Policyi mieyscowey napomnienia, dostrzegać się daje dotąd, . że kanał Grobłę od Garbar dzielący, śmieciami i innemi nieczystościatmi zarzucany ! bywa, powodowa- nym sig widzę ostrzedz każdego, kogo się dotyczy: iż ktokolwiek bądź spostrzeżony i doniesi ny o wrzucanie śmieci w kanał reeczony, po przekonąniu karze ZH, pols. 30 podpadnie , która Delatosowi przysądzona będzie. „Obywatele 4 Mieszkańcy ostrzedz zechcą śwą czeladź, gdyż za tę są odpowie- 

7 
dzialni, Poznań dnia 9. Marca. 1814. 

podpisana: JI PONINSKI > 
Za Sekretarza Generalnego, I Lekszycki. 

Z Troyes dnia 17. Lutego. 
Potwierdza się zupełnie, Że nieprzyjaciel, 

postapiwszy dnia-14. aż ku Vertus, zaczął 
„ustępować przez Champe-Aubert do Mont- 
aral, a ztamtąd daley ku Ja Ferte-sous- 
Fouarre. A: 

Hrabia Hardegg przedsięwziął dnia a5. 
rozpozbawanie przeciw Moret (niedaleko 
Fontaineblean);. zastał to mieysce osadzone 
a200 ludzi, kazał na niefatychmiast uderzyć, 

i zdobył ie. W tey potyczce wzięto iedno 
działo i zabrano nieco ieńców, ~~ 
"ZAW nocy z 13. na 14. wysadził pieprzyia- 
ciel most na Jonnie i Sekwanie pod Monte- 
‘ven, icofnął się za ostatnią rzekę; -P. M. 
„Perucznik Branchi kazał niebawnie lekiemu 
woyeku przeprawić się włodziach przez rzekę, 
i ścigać niepraylaciela na gościńcu do Melun. 

Osadzeńie Provins, Donnemarie i Nan- 
gis potwierdza się także. “Woyska nieprzy. 

iacielskie, Zostawszy z mieyse tych wypędzo= 
„memi, cofnęły się ku Mormant (5 mil od 
Paryża.) 2 

* QO naynowszych wypadkach w Slaskiem i 
‘wielkiém sprzymierzonćm woysku, nastepu- 
<igce, odebraliśmy wiadomości : Marszałek 

„Polny Blücher kazał ustępuiącego nicpray- : 
fiaciela z-Chalons , ścigać przez Generałów 
 Sakemai Forka aż do Chuteau- Thięrryi Ja 
Ferte-sous-Fouarre. _ . 
€esarz Napoleon, który ustąpiwszy z Troyes, 

obrócił się do Nogeat, zagrożony tym Smia- 

tym pochodem z tyłu i z.boku, ruszył z wiej- 
ką częścią swego woyska, iz naywiększą czę- 
ścią gwardyów co predzey z Nogent, i w nocy 
2.9. wszedł do Champe-Aubert. To klo. 
Dito Pelnego Marszałka Bliichera, który stat 
w //ertus, przyciągnąć znowu do 'siebie kor- 
pusy Generałów Yorka i Sakeng, którebyły 
Daprzód postapity. I tak Generał Sake co- 
fał się gościńcem do Montmirail, a Generał 
fork przez Piffort. © Ponieważ pierwsze 
„mieysce iuż było osadzone od woyska nie- 
przyiacielskiego, musiał więc iGenerał Saler <obrócić się ku. ZZ ort, Ula złączenia się z Generałem.Łórk po nad Martą. 
W tych natężonych pochodach, na przy. krych i prawie dosczętnie rozpuśczonych ubo- 

cznich drogach, wpadło w ręce nieprzyiacielą 
kilka set jeńców, 
Alaufiev znayduie się, nieco dział , których 
uprowadzić nie było można. 
Pymczasem woysko pod- rozkazami M. p, 

Xięcią Szwarcenberga, w celi przeniesietiia 
swych działań na prawy brzeg Sekwany, 
skoroby tego potrzeba wymagała, uderzyło 
na Nogeut i Bray, i<zdobyło oba te miey- 
sca i mosty na Sekwanie. | : 

Lekka dywizya pod dowództwem P. M. 
„Porucznika Xięcia Maurycego Lichtenstej. 
ma, osadziła Ayyepre » a potém ruszyłą po- dłożnie YX onny ku Sekwanie. 

Xiążę Szwarcenberg ponowił swe rozka- zy przeciw Żołnierzom ; dopusczaigcym się 

między którymi Generał ' 
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rabunkow i grabieży. Wszyscy. wy kraczaig- 
“ey: przeciwko tymże rozkazom, stawieni bydź. 
Meal pet 55 saat! i es karani. 

Z Troyes d. 19. Lutego. 

Główney Kwatery Bray nad Sekwaną 
"dnia 17. Lutego. 

W oyska Sprzymierzone popieraig swe dzia- 
ania z iednakową skrzętną Żarliwością i zgo- 
dnością, które wszystkie wypadki tey olbrzy- 
micy woyny znamionowaly. “Wszystkie wy- 
\Silenia nieprzyiaciela były nadaremnemi, i 
potyczki dnia 11. 13. 13. w Montmirail t 
Chateau - Thierry , między połączoną Napo- 

leona’ potęgą, a małą częścią woyska P. M.. 
Bliichera , na chwilę tylko postępy ostatnic- 
go wstrzymać zdołały. Napadnięto na nie- 
które poiedyńcze Korpusy, które z nieiaką 
stratę cofnąć się. musiały w kierunku do 

*Chalons, ale przybycie Generała Barona 
"W inciugerode, który w Soissons 4000 ludzi, 
3 Generałów i 13 dział w śwą moc dostał , 

zmusiło niéprzyiaciela do śpiesznego Odwro: 
fu, a woysko P. M. Blichera, które złą. 
czywszy się z korpusem Generała Wincin- 
gerode wynosi dziś 80,000 łudzi, „maczćło 
-znOWu działać zaczepnie. 

Z Wiednia d. 26. Bu? 
_ Od stoczonych dnia 8. t. m. potyczek pov 
nad Mincio, nie zaszło nic ważnego przy 
‘woysku we Włoszech. Dowodzący Marsza- 
tek Polny, Hrabia Bellegarde, przeniósł 
znowu swą główną kwaterę do Pillefranka, 
ażeby się bardziey w środku woyska znaydo- 
wał, dopoki: mu niekaze przeprawić się przez 

'Mincio, po dosiatecznem twierdz opasaniu. 
(© Generał. Maior Stantsavlevich, który był 
postąpił naprzód przez dolinę Trompiń, zńay- 
'dowat się dnia io. t. m, w Vestone, i dnia 
13.,. po potyczce pod Sale, złączył się 
z oddziałem, któren tam przyciąg ny z Riva, 
„iprzez to PORE opasał warownię Rocca 

23% titel 

FAufo: Także Leguage eaten = t chew 
€ZOne.: I 

Generał Nugent znayduie. się” z swym kor 
pusem w Reggio. 

Z Wiednia dzia 1. Marca. 
Urzędowe wiadomości od woyska. 

» Poruszenia, które nieprzyiacieł, przeszedł- 
szy przez Montwżiradli Ja Fertć sous-Fouarrey _ 
z główną swą potęgą przeciw Chaumes przed- 
sięwziął, powodowały naczelnego wodza 

głównego: woyska sprzymierzonego, Potiege 

Marszałka Xiecia Suwarcenberga, iż korpu- 
som Generałów Wittgeuszteina i Wrede, 
które były postąpiły na prawy brzeg. Sekwany,, 
dla uwaZania nieprzyjaciela, po natarcia Ba 

nie doia 17. przez znacznie przewyższającą 
siłę nieprzylacielską, | ; kazał Gia się na 

lewy brzeg teyże rzeki. ! 

Gdy te dwa korpusy, po Zwawey potyczce, 
w którey: przednia straż Gla Wittęenszteina 
przemocy nieprzyjacielskiey ustąpić musiała, 
odwrot swóy pizez Sekwane uskuteczniły, 
obrócił się nieprzyjaciel Ania następuiącego 
przeciw Montereau, i rozwinął potęgę z 50 
do 60,000 ludzi: przed tym Punkten; gdzie 
Królewicz W iiitembergski z częścią swego 
woyska zaymował iescze na prawym brzegu 

Sekwany wzgórza, panuiące nad miastem 

i mostem. Mimo przykrość tego położenia, 
trzykrotne nieprzylaciela ratarcie z rycerską 
6dparte zostało walecznością, a Królewicz, 
stósułąc się do odebranych rozkazów, dopiero 
6 awe wieczorney cofnął się przed prze- 
wyższaiącą siłą nieprzyiacielska na lewy brzeg 

Sekwany. W'tych morderczych potyczkach 
„ zdobyto na nieprzytacielu trzy działa. 

Chcąc znisczyć zamiar nieptzyiaciela ; usi- 
łuiącego działać z przewyższaiącą siłą przeciw 
poiedyńczym korpusom, a oraz zapobiedz 
cząstkowym potyczkom, „postanowił wódz 
naczelny sprzymierzonego głównego woyska, 

Marszałek Polny -Kiążę Sawarcenberg , ; We- 
+ 
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zwać Polnego Marszałka Blichera, który 

wszystkie swe korpusy zgromadził był pod 

Chalons, ażeby pociągnął z woyskiem swóm 

do Arcis po nad Aube, 2 ztamtąd do Mery, 

gdy tym czasem główne woysko „zebrało się 

pod Zroyes, dokąd dnia 19. główna kwatera 

M. Pol. Xięcia Szwarcenberga przeniesioną 
została, przez co sprzymierzone zastępy 

w ściśłem znayduią się połączeniu. 

Generał Hrabia Wincingerode, po nastą- 

pioném dnia 14. zdobyciu 90755077, pozostał 

z swym korpusem po nad Ma z 

- miania gościńca z Paryża do Chaloms. Woy- 

||. gko Generała Bulow, korpusy Generałów 

Tettenborua i Strogonowa, posiępują na: 

przód w tym samym kierunku, i stanęły iuż 

pod Sożssożs i Rheims. : 
, Królewicz Szwedzki przeszedł z swym 

weyskiem Ren dnia 10. z. m. pod Kolonią, 

ipostępuie tą samą, iak poprzedzaiące kor- 

pusy, drogą. con 

Doniesienia woienne Angielskiego Polnego 

Marszałka Lorda Wellingtoz, które miano 

w Anglii, datowane były ciągle z Śż. Jean 

de Luz, i dochodziły do dnia 24, Stycznia, 

nie zawierały iednakże nic o wypadkach wo- 

iennych, prócz doniesienia o natarciu Fran- 

cuzkiego Geućrała Harispe dnia 12. Stycznia 

na Hiszpańskie woysko Generała Miva, na 

łewym brzegu Niwy pod Beygoray, przez 

coostatni uyrzał sie zniewolonym do odwrotu. 

Z Bruxelli donoszą poddniem 12. Lutego, 

że Kiążę Sasko- Weimarski, Xiążę Klarencyi 

ijGenerat Bülow, ciągle się tamże, znayduią, 

Że codziennie świeże przybywaią woyska, 

w dalszą udaią się drogę, i rozpościeraią po 

Belgium, oraz Ze Francuzki Generał Marson 

opuścił także Enghien, Tournay i Lille, 
„cofnął się wewnątrz Francyź. 

Z Berlina dnia 8. Marca.  - 
Gazety tuteyeze zawieraia co nastgpuie: 

x 
2 

=. 434 

Wy, fre dla zasia-. - 

„odnowienia działań zaczepnych. 

SĘ SĄ 

jesteśmy w stanie, udzielić czytelnikom 
paszym nasiępuiących pomyślnych wiado- 
mości od wielkiego woyska, któreśmy odebrali 
w niezawodnym diście z Chaumont dnia 26. 
z. ra. datowanym: 
,Woyska Kięcia Szwarcenberga i Polnego 

Marszałka B/ijchera postąpiły były naprzód “ 
w ftozmaitych stronach przeciw Paryżowi, 
a poiedyńcze korpusy ostatniego aż za Chateau 
Thzerry, poiedyńcze zaśoddziały pierwszege. 
aż do Nogent. ss 5 

Główne kwatery znaydowały si 
iw Ghałons nad Marię : Se 
Tym czasem rzeczone korpusy za nadto 

były od siebie oddaloce, a nieprzyiacicl, 
maiąc skoncentrowaną siłę, wydawał im po- 
iedyńcze potyczki, które po naywiększey 
części na ich szkodę. wypadały, w skutek któ- 
tych naprzód Polny Marszałek Blücher, po 
nader pięknym, a w dzieiach woiennych 
ważnym odwrocie, do Cha/ozs, korpusy 
zaś głównego woyska, które się były naprzód 
posunety, aż w okolicę 7rayes, odpartemi 
zostały. To stało się powedem do zaięcia 
posady po nad Sekwaną, a oraz — ażeby 
nieprzyiaciela, którego mocnym bydź uwa- 
żano, od dalszych wstrzymać przedsięwzię- 
ciów — do połączenia obu woysk, co także 
wkrótce potém bez przeszkody pod Mery 
nastapilo. _ 
Tu. przekonano się o konieczności obrotu, 

ktorego: miało bydź celem, rozdzielić siłę 
nieprzyiaciela, a nam ułatwić sposobność do 

2 tey przy-' 
czyny cofnęły się tu onegday i wczoray woyska 
'odwodowe z Bar nad Aube, a po części ku 
Langres ; armia zaś pozostała między Lan- 

gres i Bar, w którego bliskości Krol nasz 
łescze teraz zswą główuą kwaterą się znayduie, 
a Marszałek Alycher ciągnie ku Arcis. 
Z tego mieysca zaczął ón wczoray działać 
znowu zaczepnie, i pociągnął przez $e%4777/e na 

gościniec wiodący od Cha/onsdo Paryża. Za, 
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dnia 27. Lutego, bites była bliską i nieu- | 
Napoleou miał postawić całą swą 

potęgę dry mile od Paryża, pod Meaux. - 
Jego liczne woysko ma tylko 40,000 ludzi 

tóm poruszeniem naprzód „nds tie iutro głó- 

wne woysko z odwodowem, i zapewne po- 

iutrze pociągnie przez Bay wprawo od Troyes. 

Główna kwatera dyplomatyczna, dla braku 

mieysca; przeniesiofią: zostało do //esoul. 
Cesarze Rossyiski i Austryacki i i Ministrowie 

wielkich dworów, znayduią się tu, i iest 
podobieństwo; Że także w tych dniach ruszą 
naprzód.  Domyślać się należy, ze P. M. 

Blicherodnivst nad nieprzyiaciełem korzyści, 

które mu dożwoliły postąpić naprzód aż do 

Sezanne ; atoli Zadney dotąd nie ma iescze 
w tey mierze wiadomości. 
Nieprzyiaciel “mato co dotąd opierał się 

tym poruszeniom, i tylko o posiadanie mia. 

sta Troyes walczono z nieiaką uporczyw ością. 

Nieprzyiaciel odparty był kiłkakrotnie , ze 
stratą, a Generał Wrede pozostał panem 
miasta, które iednakże 24 godzinami pó- 
źniey, w skutek ogólnego poruszenia woy- 

ska, dobrowolnie porzucił. 

Pogoda nadzwyczaynie.sprzyia tym mar- 

szom i kontrmarszom; woysko nie doznaie 

"niedostatku i ca oem iest du- 

chem. 
Strata nasza we wszystkich zaszłych po- 

tyczkach iest w porównaniu wcale nie wielka, 

a w żadnym przypadku nie iest większą od 

straty nieprzyiaciela , który prócz tego do- 
syć znaczną liczbę ieńców utracił. 
W tych. dniach spodziewać e należy 

waznyéb jazz 
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Podtug nadeszłey do tuteyszey Gubernii 
woyskowey wiądomości, twierdza Kistryn 
kapitulowała; cała osada idzie w niewolę 

woienna i pozostanie aż do dałszego przezna- 

czenia na praw ya brzegu od aI, 
c 

Praybiegt ta gońcem Rotmistrz Hrabia 
Haake, z Królewskiey główney kwatery. 

Podług ostatnich wiadomości z Francht 

\ 

chronna. 

starego Żołnierza; wzmocnił on ie iazda od 
woyska Hiszpańskiego ; łecz we wszystkich 
gatunkach broni, mianowicie w artylieryi, 

przewyższaią go woyska sprzymierzone. Po- 
dług wiadomości z Wtoch, Wice- Król Wło- 
ski, poniosłszy klęskę. zadańń, mu od Gene- 
rata Bellegarde , ia się partyi Austryackiey ,. 
izawarł rozeym. 

Od wyższego Renu d. 27. Lutego. 
Cesarz Francuzki, który zdawał się chcięć 

ustępować przez Nazpis ku Cloreuton, zmie- 
nit nagle swóy kierunck;- przeszedł on Se- 
kwazę, i dnia 17. miał swą główną kwaterę. 
w la Ferte Aleps, między Paryżem i Orlea: 
nem, W skutek tego poruszenią także główne 
woysko Sprzymierzonych odmieuito swóy 
przeciw Paryżowż wymierzony pochod, i 
ruszyło za nieprzyiacielem, który się bardzo 
wzmocnił woyskiem od granicy Hiszpańskiey, 
Xiążę Szwarcezberg zmaydował się dnia 17. 
w Bray po nad Seiwazą, a. dego iprzednie 
czaty w lasach Fontainebleau. * 
Francuzka niąła poówczas opuścić: stolicę, 
ktorev obrona PZ była gwardyi miey- 
skiey i korpusowi Marszałka Macdonald, 
który stał przeciw Polnemu Marszałkowi Blt. 
cher. w 
Słychać, Ze W. Kiążę Baderiski- uda się | 
wkrótce do wielkiego woyska, gdzie zapewne 
otrzyma iakie dowództwo. 

Kontengens Dartnstadski ciągnie duż od 
tygodnia ku wyższemu /ezowż. ZŁ andatbij 
przychodzą 04810 zbiegi. Według ich iedno- 
agodney powieści,, osada ledwo 1500 ludzi | 
wynosi, lecz wszyscy obywatele stoią pod > 
bronią, i przykładają się do obrony. Ten 
sam przypadek iest w. Strasbuśgu gdzie 
także główną potęgę stanowią uzbroieni mie- 
szkańcy; lecz na wprawnych kanonierach. 
schodzi w obiedwóch twierdzach. 

Cesarzowa . 



ct Z Wrocławia 24. gr Marca. os 
| Dwa odwodowe bataliony gwardyi Króle» 
lewskiey „które ty od.nieiakiego czasu stały 
na osadzie, wyruszyły ztąd onegday przed“ 
południem, udaige Sie na mieysce swcgo dał. 
Szego przeznaczenia. 

Z Kiel dnia 14. Stycania. — 

TRAKTAT PRZYMIERZA 
3 Między Naytaśnieyszym Królem Szwcdakim 
. -- ziedney, a Nayżaśnieyswyn Krélem Dui- 

| skim % drügiey strony. R: 

(Ukończenie. ) - 

zuię się także uroczyście : zapewnić mieszkań- 
com Pozżeranii Szwedzkiey i wyspy Rygen 

wraz z przynaleźytościami; ich prawa, usta- 
wy, wolność i przywileje, iak takowych teraz 
wżywaią, i iak też w aktach roku 1810 i 
a811 były kontynuowane. Ponieważ Szwe- 
dzkie papierowe pieniądze nigdy niemiały- 
biegu w Pomeranii Szwedzkiey ,. przeto obie 

| cuie Król Jmć Duński w systemie. tym, bez 
wiedzy i zeżwolenia Stanów krajowych: Za- 
dney ńieczynić zmiany. - .. 

Art. g. Ponieważ Krol Jmć Szwedzki, 
podług warunku 6. traktatu przymierza, z 
Krółem Jmcią Angielskim. dnia. 3 Marca 1813 
w Sztokolmie zawartego, obowiązał się na 

N dwudziestoletni przeciąg czasu, rachuiąc od 
daty wymiany zatwierdzeń wspomnionego 
traktatu, dozwolić portu Szżrałzund na 
skład wszystkich towarów osadniczych, pło- 
„dów irękodzieł, tak z Anglii iaki z osad, na 
Angielskich lub Szwedzkich okrętach wpro: 

-  wadżanych, a to za opłatą iednego procen- 
tu zą skład od wchodu i wywozu: przeto 
Krol Jmé Duński, iako Władzca Pomeranii 

Szwedzkiey, obowiązuie się dopełnić ten 
warunek; i ponowić go w traktacie maiącym 

' 

z
a
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Art. 8. Król Jegomość Duński obowig-. 

się zawrzeć z Królem Jmcią Wielkiey Bry-. 

a 
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-„ Art to. *Dlag publiczny zaciągniony ód 
Królewskiey Pomerańskiey Kamery, prze- 
chodzi na Króła Juici Duńskiego, iako 
Władzcy Pomerunit Szwedzkiey, który 
przyimuie -także warunki poczynione wzglę= 
dem umorzenia tego długu. ; SR 

Jot ta. aKwóljmć Dunski Przyznaie da» 
rowizny poczynione od Króla Jmci Szwee 
dzkiego w Pomeranii Szwedzkiey i na wy* 
spie Rygiez, aż do dnia dzisicyszego, w do- 
brach lub dochodach, a które czynią rocznie 
43,000. talarów, w grubey Pomeranskicy mo- 
DECIE- > 2 f 

Art. 18.14NN. Królowie Szwedzki i Dur: 
ski. obowiązuią się nawzaiem : niezmieniać niż 
gdy pierwotnego przeznaczenia sum obraca= 
nych'na instytucye dobroczynności lub uży=_ 
tek publiezny, w kraiach nabytych przez nich 
mocą; ninicyszego /traktatu, 10 iest w Króle- 
stwie Vorwegiiiw Xigstwie Pomeranii Szwe- 
ćzkiey, a oraz w przynalezytosciach onychże. 
Król Jmć Szwedzki obiecuie w skutku niniey- 
szego wzaiemnego układu, utrzymać akade 
mią załąźową w Norwegii, iak nawzajem 
Król Jmé Duński akademią Greiiswaldzką. 
GAT 6 134: Król Jmé Szwedzki pragnąc 

przyłożyć się ile od niego zależy, aby Krol 
Jmóć Duński otrzymał wynadgrodzenie za 
ustąpione Królestwo Norwegiz, czego iuż 
Król Jmć Szwedzki dał widoczny dowod przez 
ustąpienie Poweraniź Szwedzkicy — użyje 
całego swego znaczenia u sprzymierzonych 
Monarchów, aby wspomuiony-N. Król Duń. 
ski oprócz tego przy powszechnym pokoiu, 
otrzymał siosowne wynadgrodzenie za ustą- 
pioną Norwegiig. s 5 

Art. 14. Zaraz po podpisaniu ninieysze- 
go traktatu, przesłana będzie iak nayśpiea 
szniey wiadomość o tem Dowódzcom i woy- 
skom, aby dziatania nieprzyiacielskie, tak na 
ladzie iak i nasmorzu, z obu stron ustaty, - 

(Artykuły od 15 do 27 zawieraia scze- 
gólne postanowienia, iako to: wolność ópu- 

HK
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sczenia Norwegii, lub Pomeranit:Szwe- 
dzkiey, i powrotu do oyczyzny.) 

Art. 28. Zatwierdzenie ninieyszego tia: 

ktatu ma nastąpić w Hopenhadze w przecią: 
gu 4ch tygodni, rachuiąc od dnia podpisa+ 

nia, lub iescze rychley dieżeli można. 

W. dowód tego my niżey wyrażeni, w moc 
- naszych pełnomocnictw, podpisaliśmy niniey- 
szy traktat przymierza, i zatwierdzili go na- 
szemi pieczęciami. Dan w Kiel dnia 14 Sty- 

<Zzoia a gi44 265 5 
(podpisano) G. Baron Mettersztet: 

Edmund Burke. 

(Do powyższego itraktatu załączony był 
mastępuiący ) ć i 
Oddzielpy Artykuł. Ponieważ Krol Ime 

Duński, pełen iest ufności w przyiacielkiem 

pośrednictwie NN. Krolow Szwecyii Angli, 

aby stosunki przyiaźni i pokciu między nim 

a NN. Imperatorem -wszech Rossyi i Królem 

- Pruskim, tak iak takowe pszed woyną istnia- 
ły, przywróconemi iak naypredzey były; 

„przeto zezwala Krół Jmć Duński na bczzwło= 

czne zaniechanie kroków nieprzyiacielskich 
przeciw tym Mocarzom, iako sprzymierzeń- 
com Szwecyi i Anglii. Wszystkie, po pod- 

pisaniu ninieyszego traktatu, poczynione zdo- 

sbycze, będą nawzaiem zwrócone. © Niniey- 
szy warunek ma taką same dzielność, iakby 

<był umieszczonym słownie w traktacie dzi- 

Siay zawartym, i będzie w iednymże czasie 
zatwierdzony. W dowód tego, it. d, (Da 

ta i podpisy. żak wyżey) | > © 

= 

— Z Neapolu duta 25. Stycznia, 
(s5Dnia 23go stawiono przed Królem Jmcią 
deputacyą Zz nayznakomitszych obywateli 
Rzymu złożoną, którzy podali następuiąc 
‘adress: ; = ; - 

Nayiaśnieyszy Panie! Podpisani, prze- 
ięci wspaniałomyślnością W. K. Mei, tudzież 
nadzieią powszechnego dobra w chwili, w któ- 

A 

rey spodziewaią ‘sie wkroczenia woyska Nese 
politanskiego do Raymu, odwadaig się podadź 
następuiącą krótką, ale potrzebną i konie~ 
czną proźbę. Wialomo W. K. Mei; iż was 
ły oddział woyska Nayiaśnieyszego Cesarzą 
Francuzow cofnął się iuż do zamku 8. Anioła 
i ze władze Francuzkie częścią uczyniły toż 
samo, częścią też oddaliły się zupełnie zRęy : 
fu, a tak miasto to iest wystawione na bez- — 
rząd, zemstę prywatną, i okropne rozruchy 
ludu. Trudno wystawić sobie dokładnie sku. 
tki tego stanu; wszyscy uczciwi obywatele 
pograzenisa w Daywiększey obawie. W chwili, 
gdy to piszemy, oburzyło się mnóstwo wie= 
źniów: zamordowali oni 2 straże, i.przełamali 
pierwsze dwie kraty; przy trzeciey Straż dała 
do nich ognia; sczęściem, W tey chwili uka- 
zało się woysko z zamku 8. Anioła, któremu 
po wielkim krwi rozlewie, udało się na chwile 
przytłumić ten okropny rozruch. N, Panie! 
W. K. Mość sam tylko możesz oyczyznę naszę 
obdarzyć bezpieczeństwem » i sczęściem: bła- 
gamy zatóm o przyśpieszenie pożądaney chwilk 
twoiego pozyWycaĘ lub też poczynienia roz- 
porządzeń mogących zabezpieczyć naszę spoe 
koyność. VW szelka zwłoka grozi naywiekszem 
niebezpieczeństwem: ostygłyby. naygorętsze 
Żądaniai zapał ożywiaiący wszystkich dobrych 
AWłochów , a mianowicie nas Rzymian. Mo-* 
Zemy się wszystkiego shodziewać po Ww. K. 
Mci, Który do przymiotów wielkiego Wodza 
łączysz przymioty godnego miłości dobroć 
<zynnego Władzcy. Wszystkie stany wzywają 
W.K. Mci ze łzami, a twoie, N. Panie. 
sczęśliwe Przybycie, uiści wszystkich Życha: 
nia: z tobą zawita do nas sczęście i bezpież 
<czeństwo. Zostaiemy z naygłębszem uszano- 
waniem it.d. — W Raymze d. 11. Stycznia 
1814. : aż 
W tymże «czasie smunicypalnosé Rzymska 

podała także adress, w którym wynurzyła: 
» Oddalenie okropności woiennych, przywró- 
cenie Rzymian na rozmaite urzędy, ułatwieś 



nie handla naszych płodów: oto są główne 
przedmioty, ktore municypalność połeca ła- 
sce W. K. Mci. 

Król odiechał ztąd dnia 23g0 wieczorem, 
dla obięcia dowództwa nad woyskiem swoiem, 
istarania się o bezpieczeństwo swoiego Pań- 
stwa, jako też o spokoynosé Włoch - potu- 
dniowych. Przed odiazdem wynurzył N. Pan . 

“wadziele I Życzenie: aby do swoiego Państwa 

powrócić mógł z rychłym powszechnym po- 
' koiem. Podczas nieby tności Króla, FOIUCZONO 

N. Królowey Regencyą. 

Z Londynu d. 12. Lutego. ć 
* Strata Angieiska pod Merxex (Autwerpia), . 

gdzie dowodził Generał Graham, wynosi 
g zabitych, 24 rannych i iednego zablaka- 
nego. Pomiędzy zabitymi jest 2 Oficerów; 
ą między rannymi 3. : 

„Względem traktatu Bozapartego z Ferdy- 
Händen KH, , Królem Hiszpańskim, mamy 
iescze nastepuiace sczegóły:. Przywiózł go 
Xiążę Sań-Carlos do Aranjuez w nocy ma 4. 
Stycznia, wraz z listem poimanego Króla 

z Palency do Regiencyi Hiszpańskicy. Krol 
oświadcza w swym liście wdzięczność i ukon- 
£entowanie za dowody poświęcenia się naradu 
Hiszpańskiego, i za przywiązanie do. iego 
©soby; wychwala raocno wytrwałą odwagę 

Anglików i wyborne przewodniczenie Lorda 
W ellingtona , oraz Hiszpańskich Generałów 
i Sprzymierzonych. Pisze dałcy, Że Cesarz. 

- Napoleon z własnego natchnienia prosił go. 
przez Hrabię Laforet, ażeby zawarł traktat 
pokoiu z Fraucyą, którego iest zasadą wę- 

gielną: uwołnienie iego osoby 1 przywrócenie. 

iego panowania bez wszelkiego określenia; 

od niego do wniścia w układy z Hrabią Lafo-... 
ret, i że następnie zawarli następujący traktat 
pokoiu, który Regiencyi do zatwierdzenia 
przeséla.. ge Se 

7 

4 

4 

<hyleniem się do tego 4972/57. 

Se, tg 
że Kiążę San Carlos upoważnionym został . 

Regiencya oświadczyła, iż zapatrułąć się _ 
na uchwałę stanów Cortesż m. Stycznia 18 1 1, 
ina zobowiązanie się swe dmglii,. nie moża 
wchodzić w żadne układy lub rozeym, do». 
póki Król zostaie w niewoli, chyba za pzzy- 

3 Do tego 
oświadczenia przyłączyła Regiencya odpos= 
wiedé do Króla Ferdynanda, przez Xięcia 
San-Carlos, dodaiąc, że rżeczony traktat 
pekoiu uważać należy za niezawarty. 

Traktat ten pokoin podpisany był w /a- 
tency dnia 15: Grudnia 1813, i składa się 
„m a5tu artykułów. Kilka z nich tyczą się 
niepodległości Hiszpanii i przywrótenia TZĄe 
dów Ferdynanda PII. Tone artykuły takiego 
mogą bydź brzmienia: Zaięte przez Fran- 
cuzów twierdze zwrócone bydź maią w-tera= 
znieyszym stanie. Ferdynand WII. obowie- 
zule się, utrzymać Hisepanig przy wszystkich 
iey posiadłościach, mianowicie przy posia- 
daniu portu MahoniCeuty. Zawarta będzie 
konwencya woyskowa, w skutek którey woy- 
ska Angielskie i Francuzkie w iednym czasie 
ustąpić maią z półwyspu. Napoleon i Fer= 
dynnrd obowięzują się, utrzymaé prawa 
morskie Europy podług zasad traktatu Utrecht 
skiego, i istnienia ich w roku 1792. Wszy» 
stkim Hiszpanom zosiaigcym przy Królu Fo- 
mefie , wolne powrócić do oyczyzny. Osada 
Pompelony,. nieraniey znayduiący, się w Ka- 
dyx, Korunnie it, d. w rękach Anglików 
ieńcy, maią bydź wydani. . Ferdynand VII. 
płacić będzie swym rodzicom corocznie 30 
miliionów: Realów, matce zaś, po ztyśćiu 
oyca, 2 miłliony franków. Francya i Hi- 
szpąnia zawrą traktat handłowy na wzor - 
tego, który się utrzymywał przed rokiem . 

y 
D 
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Dodatęk. 



Dodatek do Gazety Poznańskiey Nro. 21. 

Z Brzyki dnia 22. Lutego. 
Wczoray wieczor przyszło tu iescze. 190 

Francuzkich ieńców, w. haysmutnieyszynmi 

stanie, bo ledwo łachmanami okryci. 

, Z Francji przybywa wiele chorych i ran“ 

nych. W Mühlhausenurzadzono kilka prozno 

stoigeych domów fabrycznych na BE) 5 

dla pomiesczenia ich. 

Oblężenie Hüning: moze iescze iaką chwilę 

potrwać. — Gorączka nerwowa bardzo sfol- 

gowała,. za co dzięki niebu. 

Ekwipaze N. Cesarza Austryackiego, które 

tu były pozostały, ruszyły A) vires rana 

oe Freiburga. Mówią, że zdrowie -Jego 
- Met sa nieco. 

"z Góry dnia m. Lutego: 
Dnia 7. m. b. o godzinie 3. popotudniowey 

- węszli Austryacy do Grenoble. Wszystkie 

- zwiazki, między Paryżeżi a AŻ ża 

, przerwane. 

Z Medyolanu dnia 16. Lutego. 
Zdaie się, że woysko nasze iutro lub poiu- 

trze opuści linię ponad Mzzczo, a rozłoży się 

po nad Padem. Austryacy, w liczbie 5000 

ludzi, weszli dnia 11. t. m. do Parmy: Z. re-- 

seta nic meee A 

Z Neapolu dnia 38. Stycznia. 
' Upoważnieni jesteśmy — mówi gazeta 

ć Berlińska — donieść urzędownie Publiczności, 

iż dnia 26. t. m. stangt rozeym na morzu i 

lądzie, między N. Królem, fanem naszym, 

a N. Krolem W. Brytamdi.  W skutek tego 

- rozeymu ustały Wszystkie kroki nieprzyjaciel. 

skie między oboma mocarstwami. W zględem 

ostatecznego pokoju zaczną się natychmiast 

ukła dać mianowani tym końcem pelnomo- 

enicy, : 

Rozmaite wiadomości. 
Podług gazety Wroztawskiey, pogłoska 

potrzebuiąca potwierdzenia niesie, Że Fran 

cuzki Generał Miollis, który, iak wiadomo, 
schronił się do zamku S$. Anioła w Ay, 
poddał się -woysku Króla =P ee 
skiego. 

Gazeta Lipska zawiera co „aligpike: “Listy 
z Tureyi do kupców Wiedeńskich donoszą; 

że Poseł Francuzki przy dworze Stambulskim, 
Hrabia Andre0ssy, miał audyencyą, na któ- 
_réy cale osobliwszą podał Porcie propozycya- 
Oświadczył ón, że woysko iego Cesarza we 
Włoszech widzi się zpiewolonem, przycią- 
guat do siebie Francuzkie woysko, stolące 

w Dalmacji i 4 Albanti, i że Ocsarz iego zó- 
stawia do woli W..Sułtana, ażeby kraie ‘te 
dla siebie osadził. Zresztą powodzenia Sprzy- 

mierzeńców: przeciw Francji wielkie w SŁGmReŻE” 
e czynią wrażenie. s 
„Niektóre wiadomości, mówt taż gazeta, 

przeznaczaią dla wszystkich Oficerów legionre 

hanzeatyckiego Pruski order żelaznego krzyża, 
Marszałek Suchet, Xiążę Albufer Jy. znay- 

dował się dnia 18. Stycznia iescze w Barcel- 
lonie. Kote Batonnyy miezaszło 82 do dnia 
24. tegoż m. nie nowego. 

Doniesenia ze Se zwcycaryż potwierdzaią 
aż nadto obawę, iż chciwi panowania moźną- 
władzcy, oddalili śczęśliwą chwilę ,. w którey 
trwałe poiednanie się i powszechne ukonten= 

towanie zdleżałyby tylko ed dobrey- woli; nie- 
mniey, iż Będąc głuchy na dobro powsze= 
chney sprawy, i życzenie sprzymierzonych 
Monarchów, wzniecaią niespokoyność i nież 
zgodę: PET 

Jedna z gazet Niemieckich twierdzi: AŻ -. 
Napołeo po bitwie dnia 1go Lutego, Zadar, 
znowu pokoiu; poczeny Mocarstwa: sprźy nije. 

PZOVE miały. mu podądź warunek, aby may 

przód epeści twierdze t Mfaplug , SIruaburgy 

Moguacygi Luxem0urg. 
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wyższego Renu, że Król Neapolitański znay- 
duie się w Boſon vicbezpiccanie chory. 

Dnia 25. z. m. znaydował się iescze Króle- 
wicz Szwedzki w Ko/ozit. 

Do zadzierzawienia. 
Dom na S. Marcinie pod Nrem 120 położony, 

wraz z ogrodem do niego należącym, od małżon- 
“kör Schmidtow przez Kommissyą. Restaaracyiną 

okupiony, pusczony będzie przez publiezng licy- 
racyą w 3-lecnią dzierżawę, to iest: ód Wielkiey 
nocy r. b., do tegoż święta 1817 roku. De licy- 
taeyi tey dzierżawy, wyznaczają sia dwe termina, 
to iest: ieden na 14, drugi na 18. teraźnieyszego 
iniesiąća, Na raluszu zrana o godzinie dziesiątey. 
Wszyscy więc ochotę maigcy do tey dzierżawy, 
wzywaią się na rzeczone termina. : 
Poznań dnia 7. Marca 181g. - ' 

Prezydent Municypaln 
miastd Poznania. © 

- 7 

- "Doniesienie. Mechanik i Artysta Weiſs 
z W rocfawia, w. powrocie swym przez tuteysze 
miasto, będzie miał honor w następuiącą niedzielę 
dnia 13, w Poniedziałek 14, i/we wtarek 15. 
Marca, w hotelu Drezdeńskim, wystawić nowe 
bardzo ciekawe i zabawne mechaniczne i magiczne 
seprezentacye, o których gazery Berlińskie tak 
chiubng uczyniły wzmiankę. Zaprasza na nie 
licznych widzów. 

Doniesienie. G. J. Burgheim z Kargowy, 
poleca się znówu na ten iarmark, z bardzo pięknym 
składem towarów modnych i iak naylepiey dobra. 
nych, który zawiera następuiące artykuły, iako 
to: bardzo cienkie i szrędnie syce naynowszego 
gustu, Cambrie, Moule; i inne muśliny , 
petynety i gazy, bardzo delikatne haftowane białe 
1w desenie materye na suknie, przednie białe i 
ciemne piki. C= rne i kolorowe lewantyny , ki. 
tayki i floranse w przednieh gatunkach i naypię- 
„knieyszych kolorach. Naqkiny w wszelkich kolo- 
“rach, kązimićrze, kort, bawełniane i wełniane 
ykamizelki w naylepszym „guście. Bardzo piękne 
wełniane werynosy, tedwabne i dyftykowe szale i 
chustki różney wielkości, męskie i damskie, i 
wiele innych towarów w naysprawiedliwszey-cenie. 
O iego rzetelności i sprawiędliwey cenie, raczą 

a 
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isazefa Berlińska dondsi pod napisem od się ci przekonać, 

i 
* 

EN 
; którzy się łaskawie da niego sudawae będą. W 

Skład towarów iego znaydnię 
przy rynku w domu Kurieg 
pierwszćm piętrze od przodu. 

Uwiadomienie. » Antoni Różański 
od swoiey małźorki 1805 roku, do m 
mieszkanie tego, nikomu nie iest wi 
przeto podaje się-do gazet, aby rzec Różański, stawił się przed Trybun 
na dzień 15. Kwietnia r, b 
tgo Maja reku bieżącego 
nego sozłączenia. się ze swą bywszą małżonką; 
gdyby się wyżey rzeczony na wyznaczony termin nie stawił, przeto podaie się do pabhczney wiado- mości, Z wyrażeniem postaci iśćczonego „Antoniego Rożańskiego : tenże test wzrostu niskiego, twarży bladey pociągłey, oczy szare, włosy żółtawe na- kształc bląd ; który o tymże człowieku wiadomość powziął, niechay doniesie do Poznania na Śródkę de domu pod Nrem 30. PizypoOzwanepo, i ten za uwiadomienie przyzwoitą odbierżę nagrodę, 
« Poznań dnia Io. Marca Tony" 5 : - Agniszka Straszewska. 

„ Uwiadomienie, Gdy Ur. Hippolit Malczewski niestósowną do umowy zemna przy przyiaciotach podsuynat do podpisu przed Noraryuszem cessyą czyli racrey komplanacya, którą ia nawet zawie- rzaiąc iego harakrerowi „tako bratu, nieczytawszy podpisałem, a późniey się dopiero o tym fałsżu przekonawszy, nawet, „gdy interes ten ięscze ani przez wyrok z UUr. Kotarbskg i Dąbrowską ; ant przez ugodę nie iest ukończony, a tenże brat móy iuź komu trzeciemu z takowey komplanacyi wyni- kaiące summy cedował, Przeto uwiadomiam wszy- stkich tych, u których pomienione summy zostają to 1est: u W. Ludwika Radońskiego w Szadku, iako też u W. Karola Miaskouskiego w Móliniu, aby nikomu tych summ niewydawali równie i tych, którymby Ur. Hippolit Malczewski z kome - planacyi wynikłe cedował summy , iź ta eessya czyli komplanacya z bratem mym zrobiona, źadne- go waloru luź niema, Gdy pieninotencyg, z któ. rey cessya.summ pochodzi; tuż przed Notaryaszem Ur. Laube w Lesznie, pod dniem:6: Stycznia r, b. odwołałem, potwierdziwszy plenipotencyą gene- ralną na swą zone Ewe z Malczewskich Malczew- ską, pod dniem 12. Sierpnia r, z. dg mych wszya - stkich interessów zrobioną, eo podaię do publi. 

się, iak wiedamo, 
o ped Nrem §3, na 

é 

+ oddalił się 
omentu tego 
adome, więc 
żony Antoni 
at Poznański 

«s 4 naypóźniey na dzień 
» 4.26 koniecznie zupeł- 

i 

« 



@ 

SERW 

cthey wiadomości, aby się nikt Kogo to interes. 
sować może, niewiadomością nie zastawiał. 
Poznań dnia IT. Marca 1$t4. 

KK Malczewski. 
* 

Wezwanie. Sukcessorowie zmarłego JW, 
Franciszka Rydzyńskiego, w cel przekonania się 

© ilości passywow, wzywaią ninieyszćim obwie- 
sczeniem wszystkich tych, Którzy iakiekolwiek 

do pozostałości tego Hrabi Rydzyńskiego pretensye 
malą, aby się na dzień 21. miesiąca i roku bieżące- 

„go, w Śremie w domu Wgo Toporskiego,-Pisarza 
Aktowego zrana o godzinie Qcey stawili, i preten- 
sye tak z kapitałów iak z procentów zaległych wy- 

"nikalące, podali. 
Poznań dnia 4. Marca 1814: |, 

Do sprzedania. Na żądanie Opiekunów niele- 
tnich Sukcessorów. zmarłego tuteyszego kupca ; 
Lipmana Seeliga, sprzedawane będą: publicznie 
pod dniem .14go tego miesiąca i dniach'następnych, 
za gotową zaplete w brzmiącym kuraneie, różne 
effekta, do spadku rzeczonego zmarłego należące, 
to iest:towary łokciowe, śrebro, szaty, sprzęty 
domowe mosiężne, cynowe i miedzianne, w domu 
na Zydowskiey ulicy pod Nrem 324 sytuowanym, 
de którego to terminu wszystkich do. kupna ocho; 
tę maigcych, ninieyszćm wzywa sig. 
Poznań dnia Ir. Marca 1814. = 

Do sprzedania. Urząd niżey podpisany uwia- 
domia nimeyszém Szanowną Publiczność, 12 po- 
wtórnie na mocy art. 624 Kod. Postęp., dnia 16, 
Marca r. b. zrana o godzinie Qtey., na.gruncie fol- 
warku Nieiuszkowa pod Smiglem; drogą prawa 
wskazaną, naywięcey daiącemu i przybicie otrzy 
muiącemu, publicznie sprzedawać będzie: 92 ka- 
mieni wełny hiszpańskiey, 200 ¢wiercionek żyta, 
50 ćwiercionęk pszenicy, 100 Ćwiercionek owsa, 
30 ćwiercionek prochu, miary Wschowskiey, 
15,060 sztuk cegieł i 10,000 sztuk dachowek ; a to. 
ża gotową natychmiast w monęcie grubey zapłatę, . 
w całości lub w częściach podług'chęci kupniących. 
Wzywa przeto wszystkich ochotę.kupna maiących, 
aby się na pomienionym terminie stawili, i licyta 
swe podali, gdzie naywięcey daiący przybicia nie- 
omyłlnie oczekiwać moze, +: RE: 
Leszno dnia 8. Marca 1814. ż 

Le ~ Wilhelm Milke, = 

(Komornik Tryb. Handl, Wydz.1. 
Depactamentu Poźnańskiego, 

\ 
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De sprzedania, -Notaryusz Powiatu Krotoszyś- 
skiego , na żądanie opieki nieletniego Kaspra Le 
wickiego, „mianowicie Augustyna Chmelik Opie- 
kuna, 1 Tomasza Nieparskiego Podopiekuna, tu 
w Krefoszynie mieszkalących, iako i doletniey 
Muryanny z Lewickich, zamężniey Ziemskiey 
w Zdunach mieszkaiącey , z małżeństwa s. p. Was 
wrzyńca i Julianny Lewickich Stolarzy, spłodzonych 
dzieci, na fundamencie obrad familiynych przez 
Prześw. Trybunał Cywilny Departamenty Poznań. 
skiego;dnia 17. Lipca 1813 roku potwierdzonych, 
sprzedawać będzie drogą publiczney licytacyi, 
demostwo drewniane z szopą 42 łókcie długości 
zabieralącą, 14x łokci szerokie, wraz z ogrogkiera 
w tyle domu będącym 48 łokci długim, tu w Kro- 
toszynie przy ulicy Garnczarskiey pod liczbą 152 
stolące, i tymże Sukcessorom Lewickim należące, 
za gotową zaraz zapłatę ; do Którey licytacyi termin 
przedstanowczy, na dzień 25. Marca r. b. tu 
w zamieszkaniu i;kancellaryi Notaryusza w Krotó- 
szynie pod liczbą 622. przy ulicy Nowy świat zwa: 
ney, wyznacza się. 
Krotoszyn dnia 12. Lutego 1814. ; 

Ozegalski. 

< Do sprzedania, Dom z zabudowaniem i sadem, 
na Kołodzieyskiey ulicy w Poniecu pod Nr, 147, 
między gruntami Andrzeia Kirszta' i Bogumiłła, 
Signa położony, na 5,000 Złotych polskich , 
tudzież sztuka gruntu przy wiatrakach, miedzy 
rolami Myszkiewicza 1 Musiałkowskiego leżąca, 
na 2,000 Złotych polskich przez Biegłych otaxo- 
wane, do małoletnich niegdy Begumieła Ber- 
giera Kołodzieja należące, stósownie do wyroku 
Prźeświetnego Trybunału I. Instancyi Departa- 
mentu Poznańskiego pod dniem: 4go Lutego roku 
bieżącego w moc uchwały rady familiyney z dnia 
§. Grudnia r. z. odbytey zapadłego, sprzedanemi 
będą przez więcey datność. Termina do publika- 
cyi waruukow tey sprzedaży, przypądaią na dzień 
8. 15.1 24. Marca,.a zawity i do ostatecznego 
przysądzenia na dzień I. Kwietnia r. b. w Poniecu 
w domu tym samym, przed podpisanym do tey. 
sprzedaży.przez powyższy wyrok upoważnionym, 
odbydź się malący ,.iest oznaczonym, w którym 
rakże i rzeczy niektóre, iako to: suknie i inne 
rzemieślnicze harzedzia Kołodzieyskie, razem sprzes 
dawać s'ę będą. Wzywaią się przete wszyscy da 
tey sprzedaży echotę maigcy, ażeby się na tym 
terminie licznie zgromadzić zechcieli, i każdy ża 
ofiarą naywyźszey ceny, i za iey gotową wygiłatę * 
w kurancie i brzmiącey monecie, spodziewać się 
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może, iż rzecz przez niego zalicytowana, iemu 
przysądzoną zostanie. _ : 
Rawicz dnia 25. Lutego 1914. AE 

fe 23 = Zmichowski. 
4 

* 

A 

Bes Do. zadzierżawienia. « W maiętności Steszew- 
skiey pod Póznaniem, iest do wydzierżawienia 
lub sprzedania dominialny wiatrak w Mirestawiu , 

28 ' takée rybitwa na wszystkich ieziorach teyże maię- 
tności od S$. Woyciecha r. 1814. w dalszą dzierżawę 
do wypusczenid. Termin licytacyi, wyznaczony 
ma dzień 3ci Kwietnia r. by} odbywać się bę. 
dzie w Xiążęcym'amcie prowentowym, na któren 

" zapraszają się malący dzierżawienia i kupna ochotę, 
ż Ly Peschel, Buchhalter 

) z» ©, w maiętności Scęsżewskiey. 

Do zadzierżawienia, «Ponieważ kontrakt dzieć 

rżawy pertynencyów Kamelaryinych, iako to:. * 
= 1) Wagi mieyskiey., | SE 

9) Łąk Kanielaryinych. 
- 3) Dwóch kwart roli Szpitalney. 

> 4) Jarmarkowego- ; 
: se 5) Mostowego 1 Brukowego. | 
= yć 3 Roli Kamelaryiney, RZ 

Z dniem ostatniego Maja r. b. kończy się, przeto! 
do nowego zadzierżawienia przez publiczną licyta- 

> Gya-na trzy po sobie nastepne lata wyznaczają sig 
4 termina: Iszy dnia 18. Marca cs, 2gi 28. Marea, Zei 

- to ostatni dhia 14. Kwietnia r. b., każdego dnia 
granao godzinie 1otey. Ochotę takowey deierżawy 
maiący, mogą się w terminach powyżey oznaczo-- 
niych w Biórze Burmistrza zgłaszać, gdzie o warna: 
kach licytacyi każdego czasu dowiedzieć się mogą. 
"Rogoźno dnia 4, Marca 1814. 0 

A Burmistrz Policyi, 
Datkiewicz. 

Do żadzierżawienia, Czyni wiadomo, że dzie- 
rława Fargowego i Jarmarcznego w mieście tutey. 
_siém, z ostatnim Maja r. bi się kończy, przeto na 
nowo powyższe pertynencye Kamelarne, na trzy 
data; to jest: od. Czerwca 1814, do ostarniego 
Maja 1817, naywięcey daiącemu w dzierżawę wy- 

~. gesczone Bydź mala, Do licytacy! WY DOŃ 

242 2 
€ 

się trzy termina, to jest: na 29. Lutego, 11.421. 
Marca t..b , za każdą ratą o godzinie gtey zrana; 
maigcy ochotę nabycia tych dzierżaw, wzywa sig 
zatém, aby się na terminach, a sczególniey w osta- 
tnim 1 zawitym w czasie wyznaczonym w Bidrze . 
Burmistrza stawili, licyta, „czyli ofiary swe, de 
Prorokółu podali, i przyderzenia, tak iak zawar- 
eie kontraktu z więcey daigcym, po Dad 
autoryzacy! naywyźszey Zwierżchności aczekiwali, 
O kondycysch powyżey rzeczoney dzierżawy , 
w. Biórze Burmistrza cedziennie dowiedzieć sig 
można. Pobiedziska dnia 18. Lutego 1814, ; 
Ks ‘ Burmistrz miasta. * 

Doniesienie. 
: S$. Meyer i Kompania z Kargowy 

maią swóy skład rozmaitych towarów łokciowych 
podług-naynowszego. gustu i w maydmiarkowai- 
szych cenach, w rynku Nro. 79. w kamienicy 
Jagielskiego, obok pałacu:Gurowskich. Upsascaia 
a:łaskawe względy. . 

Ijst gończy. Józef Słowiński, o rozmaite 
kradzieże obwiniony, zbiegł z tuteyszego więzienia, 
Wszystkie Szanowne Zwierżchności rak Cywilne, 
jako też Woyskowe upraszaig sie, aby Fzeczenego 
zbrodniarza, którego opis pentiey umłescza się, 
śledzić, schwytanzśo zaś pod mocną strażą do Sądu 
naszego transportować kazały. Nazywa się Józef 
Słowiński, lat ma 34., wyznaie religią Katolicka, 
wzrostu lest średniego, włosy ma bronatne, twarz 
okrągłą, czółó wysokie, czy niebieskie, nosi 
na sobie płaścz z sukna zielonego z wictkim Kot. 
nierzem, surdot z sukna granatowego kudzbaią 
podsżyty, spańcerek manszestrowy zielony, we- 
stkę sukienng zieloną z mosiężnemi guzikami > 
chustkę na sobie bawełnicową czerwoną w kratki, 
‘raytuzy granitowe Moskrewską robotą robione, 
sukienńe, boty cielęce bez potkówków złe, ko 
stule lnianą, kaptur z siwym baranem, RA 

"W Szremie dnia 24. Lutego 1814. - 
Wydział Poticyi Sądu Pokoiu 
RU Powiatu Szremskiego. 

Pa ie we ee Latkowski, Pisarz S. Bs 



. 
"F
AT
 P
AP
. 

P
E
L
N
Y
.
 

W 
AA
S 

a 
"ab

ap 

= 2 ah = ź = 
. “ee REZ 

ee PEC as 

"Dem kazdemu Mieszkańcowi 5 ażeby nikt nie ważył się przetrzymywać lakiegohgd 

OBWIESCZENIE Z 

1 ~ Dos weszysthich Departamentowych Maczelników, Brefeltów > miasta Warszawy. i do- Poliemaystra Smiecz Vila. f ) 

Prezydentowt Polic ył 
„Wielokrotnemi Zaleceniami de dato 3. Juli, 14 1 qr. Augusta, = Septembra , 

4 128. Octobra, yi. 14, Novembra, 30, Decembra 1819., ¢ 5. Januarii bieżącego rok 
ostrzegłem wsżystkie Wax ze. Policyg w Xięstwie Warsza wskim administruigce, iżby 
ogólnie ukrywających się w Xięstwie Dezerterów Rossyiskich, Austryackich, Pruskich, 
iw sczególności: Niewolników wszystkich Narodów, pizemieszkiwaigcych bez Rzątó- 
wego zezwolenia, ścigaiąc , odsyłali pod strażą tam dokąd należy, Głównieysze z tych 
zaleceń, były publicznie ogłoszone w Kościołach i Zydowskich Szkołąch ; Znapomnie- 

uy Ob 

narodu włoczęgów., lecz starał się takowych łapać i edsytaé do Rządu. Mieszkańcy: 
żaś miasta Warszawy, naymujace swe domy ,. zobowiązanomi zostali prócz tego Rewer- sami, aby w swoie domostwa nikogo bez. Biletow ud. Komendanta i od Policmaystta 
nieprzyimówali. => Eecz z tym wszystkim, wzmiankowane moie zalecenia, nie biorą 
zupełnego skutku, = Albowiem 70 » chociaż w wielu mieyscach Scigaig się przez 
Policyą Dezertery, iednak w szubpasowaniu onych, uciekaią powtórnie z pod straży 
i ukrywają się. 2409, Oficerowie prowadzący do Rossyi od samego 'Teatru woyriy „niewolników „ bezustannie skarżą się, Ze nigdzie niewolnicy tyle'nie maią sposobności 
do-uciekania,. jak w Xięstwia (Warszawskim; tźtio, w samey Warszawie CZĘStO z partyi 1z Lazaretów, uciekaią wzięci w niewolą Francużi, których nawec Policya wynaleźć nie może, * Te wszystko jest widocznem udowodnieniem, Ze są iescże tacy Miesżkańcy, | którzy przetrzymują włoczęgów i zbiegów, i znaydnią się Urzędnicy Policyi, nieczyń-- nie obowiązek swóy pełniący, == Śkutk; ztąd pokazują Się takówe, iż w hiektórych: mieyscach Xięstwa Warszawskiego w lasach ipo drogach, dzieją sie grabieże a z na-. 
stąpieniem wiosny, gdy się ułatwi możność tym wioczegom przemieszkiwania w lasach, mogą. się zgromadzić. bandy iawnych rozboyników: oy j Zapobiegaiac takowemu niebezpieczeństwu, 2 którego zapewne wynikną wielkie uszkodzenia dla samych Mieszkańców, zmuszony jestem iescze raz rzypomnieć wszy- * stkim Policyom i Uizędnikom, oray w ogólności wszystkim Mieszkańcom niewyłączony 
ich obowiązek, nayusilniey starać. sie >) ażeby włoczeci ni i swey osiadłości, lub 

ażeby zest niemaiący swey osiac ości, lub. 
- teZ świadectw na pomieszkanie w Xięstwie, równie zbiegi z liczby niewolników woien- nych, byli łapani i Odsyfani od Mieszkańców, Gminnych Woytów ; Burmistrzów, do Podprefektéw,; a od onych tam gdzie się należy, to iest:; .„Włoczęgów rodem z Xięstwa, 
nie należących-do Woyskowey służby iw liczbę. niewolników, do tych Powiatów gdzie 

j się urodzil. "Tych zaś którzy są rodem z Kossyt luk z iunych Państw, do Departamen- 
-towych i Okręgowych Naczelników. A IDezerterów Ressyiskich, Pruskich, Austrya= ckich it. p., równie niewolników Francuzkich i innych Państw, niewyłątzaiąc nawet A tych, którzy się rodzili-w Xięstwie Warszawskim, i którzy do swego pomieszkania niepowrócili; lecz bez Rządowey wiadomości ukrywają się, Podprefekci i Burmistrze powinni Qdsyłać do Rossyiskich Departamentowych lub Okregowych Naczelników , 

IT 



lub też do Woiennych Kome
ndantów , gdzie komu łatwieg

 będzie ; - którzy postąpią. 

z nimi według danych im prawid
eł. 

| 

Oprócz tego, znayduię pot
rzebą dla ostrożności wszyst

kich Utzędników Policyi, 

osobliwie dia uniknienia szt
rofów Mieszkańców; zawiad

omió-onych, ze wielu powra
- 

caiących z woysk Xięstwa Wars
zawskiego Oficerów 1 gemeynó

w, biorąć odemnié i od 

innych Naczelników świade
ctwa na przechód dó swyc

h domów, iedni do Rossył i 

Austryi, drudzy do różnych Depa
rtamentów. Kięstwa Wars

zawskiego; nie idą tam, 

„lecz przemieszkuią bez potrze
by w różnych mieyscach, i bawią się różnemi zabromio- 

| 

nemi środkami, naywięcey 
2 krzywdą bliźnich, co też t

ycze się uszkodzenia dobra po
». 

wszechnego. A zatćm zalecam
 naysurowiey wszystkim Wład

zom Policyą w Rięstwie War-
. 

r 

szawskim administruiącym, i wszystkim ogólnie Mieszkań
com , mieć ścisłą baczność,. 

iżby i tego, rodzaju ludzie nig
dzie nadaremnie nieprzemiesz

kiwali, Jecz dążyli do swych
 

domów, i tam stawili się u Władz Rzą
dowych. Dia zapobieżenia za

ś aby Mieszkańcy 

nie byli oszukiwani / z powodu znayduiących się przy tych: ludziach paszportów, 

stanowię nieodmienne prawidło
, iż ci tylko powracalący 2 woie

nney niewoli do Xięstwa 

Warszawskiego, mogą mieszk
ać w miastach i wsiach, którzy zameldują się

 u Rossyiskich 

Departamentowych lub Okr
egowych Naczemików, i wziąwszy od nich na wolne 

_ pomieszkania zaświadczen
ia ; prócz tego/od Naczelaik

ow u Gminnych Woytow i 
Bur- 

mistrzów składać będą os
ybnć o tym zalecenia, „wyr

aźnie dozwalaiące im mies
zkać. 

Bez zachowania zaś tcy forma
lności, oraz bez świadectw Burmistrz

ów lub Gminnych 

Woytow, Żaden Mieszkaniec nie może
 nikogo przyiąć na mieszkani

e. | 

Za Stabe wypełnienie niniey
szego mego rozkazu, odpow

iadać będą przed'wo- 

jennym Sądem wszyscy Urz
ędnicy Policyi kraiowey i s

ami Mieszkance; a zatems Żeby 

nikt piemógł się wymawiać 
niewiadomością ninieyszego 

przepisu, zalecam "ogłosić 

o tem przez Departamentowe 
Dzienniki i przez wszystkie stopnie publik

aty. Prócz zaś 

PSZ: a ate ; 5 
. ke 4 Ą 

(tego, rozkazałem ia umieścić
 one w azetach Warszawskich 

Krakowskich i Poznań- 

2 (| 
2 > 

b) 
R f 

skich; nadto- oraz rozesłać do Pre
tektów. 800- exemplarzy W druku, 

dla rozesłania 

w nayprędszym czasie do Podprefektów, od nich zaś do Burmistrzów 
1 Gminnych 

Woytów, dla opublikowania
. ; 

Warszawa dnia. 55 Lutego 1814 % : eg 

x 

> A podpisano: Generał - Gubernator, 

| a. > BAN SK 0 
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